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Z j t t a i  polslio m l i
W oł>ecnym tygodniu odbywa się w Kra­

kowie kongres Polskich Party! Socjalistycznych 
wszystkich trzech zaborów, aby w ścisłe formy 
organizacyjne ująć całość ruchu robotniczego 
w Polsce, aby mu nakreślić jedną wspólną wy­
tyczną, po której ma kroczyć myśl socjalistyczna 
w naszem państwie, ma ująć w jednolite ło ­
żysko wzbierającą falę dążeń klasy pracującej, 
aby wytworzyć wielkie środowisko siły i zna­
czenia.

Słabością stronnictw ludowych i demokra­
tycznych było dotąd rozbicie na drobne organi- 
zacye i grupy, wśród ludu pracującego żerowały 
dotąd jednostki ambitne, które na jego barkach 
szukały karyery. Wśród ludu pracującego że­
rują reakcyjne żywioły, aby rozdrobnieniem je­
go potęgę złamać i nagiąć do służenia własnym 
interesom. Ten brak uświadomienia w masach 
niestety w Polsce odbija się na polityce proleta- 
ryatu najdotkliwiej, Gdy wszędzie, wokół nas 
masy ludowe ujmują władzę, u nas panoszy się 
reakcja i wstecznictwo, u nas grobowe zapano­
wało milczenie, gdy chodziło o wprowadzenie 
reform społecznych, tak gwałtownych domaga­
jących się realizacyi. j

Robotnik polski dziesiątki lat krew swą ; 
przelewał o Wolną Polskę, dziś gdy ten jego 
ideał został zrealizowany, wypełzło wszystko to, 
co kajało się po cesarskich dworach zaborców 
i dziś bojownikom o Polskę przewodzić usiłuje.

Ten stan mógł zaistnieć tylko dlatego, bo 
masy ludowe rozbite, nieuświadomione.

W Krakowie odbywa się zjazd reprezentan­
tów polskiej klasy pracującej z całej Polski, aby 
przygotować wielkie ramy organizacyjne, aby 
nakreślić program działania, aby klasę pracu­
jącą zjednoczyć dla wspólnego, potężnego wy­
siłku, aby Polska nie była zaściankiem reakcyi 
i szlachetczyzny, ale Polską, Indową i demokra­
tyczną, Polską taką, jaką ją chcieć mieli bo­
jownicy i męczennicy dla sprawy polskiej.

W prastarych murach Krakowa zebrali się 
przedstawiciele robotników ze Śląska pruskiego 
i cieszyńskiego, o których przynależność do Pol­
ski jeszcze nie jedną trzeba będzie toczyć walkę, 
przedstawiciele do niedawna podziemnej War­
szawy, tak bohatersko borykającej się ze zbira­
mi carskimi. Pojechali też do Krakowa delegaci 
klasy pracującej lwowskiej, tego szańca kreso­
wego, na którym od miesięcy płonie ogień 
watki.

Wielkie zadanie ma Zjazd krakowski, nie 
wątpliwie je spełni, bo zjechali się tam wy­
trawni pracownicy myśli socjalistycznej. Kre­
sowy Lwów robotniczy śle im wyrazy pozdro­
wienia.

Kwatera Prasowa Uźojsh Pol. na Bal
Lwów, 24 kwietnia. 

„Dziennika Ludowego*Poprzedni numer
uległ konfiskacie za artykuł pt.: „Sprawa robót 
przymusowych*. Konfiskatę zarządziła proku­
ratoria państwa. Zabrano nam pewną liczbę 
egzemplarzy. Przeciw tej nieuzasadnionej konfi­
skacie wnosimy sprzeciw a posłowie nasi omó­
wią ją na najbliźszem posiedzeniu Sejmu.

Konfiskata jest nieuzasadniona 1 
Kwatera prasowa Dowództwa V3ojsk Polskich 

na Gaiieyę ÓBsehodnią, do której prokuratorya 
winna była zgłosić się z zawiadomieniem o kon­
fiskacie, oświadczyła nam urzędowo, co nastę­
puje:

v. 1. Prokuratorya zarządziła konfiskatę
6ez wiedzy Kwatery pras Ufajsft. polskich

2, Kwatera prasowa P. stwierdza,
źe skonfiskowany artykuł nie był wymie­
rzony przeciw wojsku, lecz przeciw gmi­
nie, działalność jej zaś podlega krytyee 
publicznej.

Wseh. nie orzeWa konfiskaty.
3. Kwaterze prasowej D. OL P, m  Gaj}, 

wsch. nie są znane motywy konfiskat 
przez prokuratoryę.

oświadczenie
terenie,' obję*

A więc powyższe urzędowe 
Kwatery p r a s . która dziś na tym 
tym wojną, jest czynnikiem decydującym w 
sprawach prasy, stwierdza bezpodsfawneśó bon* 
fi skaty »Dziennika Ludowego*- Czyli: szykano­
wanie pism a soeyałistyeznego*

Bronimy Lwowa, jak nikt* przed najazdfe 
ukraińskim. Bronimy ludności przed zddeStWćis 
paskarzy, przed opiekunami z K. B, K-,# bromi 
my jej też przed niedołęstwem gminy, którą hi® 
umie rozwiązać pomyślnie sprawy robót przy­
musowych, Obronimy też siebie przed w szelki« 
mi atakami, skądkolwiekby one pochodziły, Cza­
sy szykan prokuratorskich się skończyły I fe* 
pozwolimy, by nas nieprawnie i bezkarnie na­
rażano na straty I O tem się panowie 'cmzm-ty 
przekonają!

Ktoś pofepił wczoraj sprawę-..

'W

Rokowania polsko-czeskie.
KRAKÓW. 24 kwietnia noc. Dżienniki tutej­

sze donoszą z Cieszyna: Mimo zaprzeczeń cze­
skich o układach z Polakami w sprawie odstą­
pienia Polakom administracyi ks. Cieszyńskiego 
w myśl ugody z 5 listopada 1918, układy te 
trwają w dalszym ciągu. Pułkownik Schneiderk 
nie przybył na konferencję do Cieszyna w ter­
minie umówionym, ale "nadesłał zaproszenie

do prowadzenia dalszych pertraktacji w ftk- 
rawskiej Ostrawie. Konfereneyę wyznaczono m  
dzień 24 bm, i o godzinie 6 wieczorem udał się 
tam p. Zamorski, przedstawiciel rządu polskie­
go. W kołach polskich Śląska konferencje is 
nie budzą zbyt wiele nadziei. Oczekują, że Czs* 
nie zechcą zawrzeć umów definitywnych,

powouii nowego oświadczenia Wilsona.

Toioarzysze!
Pamiętajcie o 1-ym maja!

WIEDEŃ. 24 kwietnia, noc. (Pat.). „Der Neue 
Tag“ przynosi diziś w: nadzwyczajneim wydaniu 
wiadomość, że delegacja wioska, wobec oświad­
czenia Wilsona, ogłoszonego dziś, opuściła Pa­
ryż.

Wiedeńskie Biuro korespondencyjne ogłasza to 
oświadczenie Wilsona w depeszy iskrowej. Brzmi 
ona jak następuje:

Biuro prasowe Stanów Zjednoczonych ogłasza 
sza oświadczenie prez. Wilsona w sprawie Adrya- 
tyku. Wilson wyhtszcza w tem oświadczeniu, dla­
czego nie może zaakceptować przyznania Rje- 
ki Włochom. Pokój -  powiada on — który ma 
być teraz zawarty, potęga na zasadzie prawa i 
sprawiedliwości. Podobna zasada musi być za­
stosowana względem obszarów, które dotychczas 
należały do monarchii austryacko-węgierskiej. Je­
żeli w danym wypadku zasady te mają znaleźć 
zastosowanie, w takim razie Rjeka ma służyć

jako brama importu* eksportu nie Włoefcoen, feo*: 
krajom, położonym na północ i północny 
od niej, a mianowicie: Polsce, Węgrom, Czecfc&r-., 
Rumunom i nowemu ugrupowaniu jugo-ałowiań 
stornu. Przyznać Rjekę Włochom. znaczyłoby; 
stworzyć nastrój, wobec którego nie 
pozostać obojętnymi. Pozostawicie w s iM te e  - 
go portu w ręku mocarstwa, w k tó re j tifcład 
wspomniane wyżej kraje nie w-dhodżą. nie byłoby; 
wcale poparciem, komeixyalnegp i p|jetiy.słowe^u' 
żyda tychże krajów, dla których port w Rjece 
ma być umożliwieniem dostępu do morza Śród­
ziemnego. Z tego powodu przy 
ktatu londyńskiego absolutnie nie myślano o R|e> 
oe, lecz przyznano ją ostatecznie Chorwatom. Pk  
zydent Wilson przedstawia, że traktat z $. Wi$. 
przydzielił pewtne punkta na wybrzeżu dałroatyft- 
efciem wiochom, aby ich bronić przed Auslrp-W ę- 
grami, ponieważ jednak teraz Austro-Węgry m
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wit* 'istnieją, wyraża Wilson przekonanie. że Wło- 
zgodżo;.;:si4vM: iąki- R egulow anie mteręsów, 

które zap 'cu$f absóińtnię'■'•spokój. |
Sząka|$ dyogtjtRrełłniei, /  - 

"W IE D E Ń ; 24 kw iethi# noc. -Di5 Zeibk/ w depej 
otrzym anej' Ćboga pośrednią j z  Paryża do­

nosi: Orlańtio p i s t o l  w obradach
-iÓ rłW # ij Lloyd. Georg© 

obraduj# 1$ ein W  prywatóe-r#  sprawie -.w^naie- 
2ięnia :;lR?W%ii‘Pdśredfi|ejy-- DęRgaęi włoscy •. ogra* 
s-nćzyliPnieco ;• isiyoje,-• żądam-At; ":Me program mini­
malny p r m  niieb ustalony, obejmuje Rjekę, Zadar 
i Szebenico> natomiast wybrzeże dalmatyńskie 1 
wnętrze kraju  ima pozostać .w rękach Jugosłowian.

Pomyślne składy Ukraińców z koalicyą.
s  j ^ - ” £o%ś;rr;s R S s s ^ S S ś S ś ,

Horny rząd ukraiński.
STANISŁAWÓW. 21 kwietnia. (K. B.). Ukra- ■zgśmtrn\ mmlsirów B artosem  na c n ie .  P r* * -  

tóskie biuro prasowe donosi: W edle dekretu dy- dent ministrów Mart os otrzymał również tekę
rektoryatii ukraińskiej republiki z dnia' 19 kwietnia ministra finansów. V :-^ - ..
b . r. objął rządy w kraju  nowy gabinet z pre-

Sytuacya bojowa.
U. P la a  opracow any przez sztab i k o m en ­

dantów  grup generała  Iwaszkiewicza. P iłsudski 
akcentow ał; sam  zaś u jął ster a k c ji  n a  W ilno.

Z pod  Lwowa odrzucono wroga w  dwu k ieru n ­
kach, a jest n iep łonna nadzieja, że m ordercze a r ­
m aty  ukraińsk ie nie zdołają niebaw em  dosięgnąć 
m urów  'Lwowa. W ilno  zostało oswobodzone, Dziw­
e r ,  p ie g ie m  okoliczności akcyę pod  Lwowem 
S p o c z ą ł  5 pp. Leg. poi., do W iln a  w kroczyła 

'piefW śża k a w a le r a  Beiiny, a k o n tra tak i o d p a rł 
•Śmigły. O to te  oddziały, co się od 5 la t k rw a­
wi® d!a w olności Polski, A ilu  tam  znajdziesz 
w śród n ich  co  w  zaran iu  m łodości zetknęli się 
V łm rm ą, S y b irem , więzieniem d la  wolności, 
Polski, podczas gdy inn i w iecują i lam entują.

Lam ent ó Lwów, w n iek tó rych  ustach  i 
Pism ach, p rzybierał cechy zwyczajnego egoizm u 
i s trachu . W  celach politycznych w ielu prze­
m ęczało  fak t, że prócz nieszczęśliwego Lwowa 
w *  nieszczęsne, a  rów nie polskie W ilno  i wiele 
innych  polskich m iast oczekujących w ybaw ienia.

Nie w olno jed n ak  było o tern zapom inać 
temu? co m usi dbać o całość i całość uko ch a ł.

i ihwl Mb ie Mdi.
60.000 wojsk ko! nialnych na granicy węgierskiej.

J , t___c_____... w
WIEDEŃ. 22 kwietnia. (K. B.). Od pewnej oso 

bistośei, przybyłej w łaśnie z południowej SFo-; 
wacyi, otrzymują dzienniki następujące informa-1 
c y e :

Koalieya postanowiła obalić Radę robotniczą 
i  zakończyć chaos na Węgrzech. Przygotowania 
'w tym celu są już ukończone. Wkroczenie wojsk 
koalicyjnych do Budapesztu jest rzeczą postano­
wioną. xt

Główna kwatera wojsk znajduje się w  Neusatz- 
Ujwidek, gdzie również znajduje się 60.000 wojsk 
kolonialnych, gotowych jeszcze tego tygodnia 
przedsięwziąć marsz wgłąb Węgier.

W edle tych przygotowań nie ulega żadnej w ąt­
pliwości, że rząd  węgierski zostanie obalony.

Zbrojny marsz Rumunów na Węgry.
GENEWA. 22 kwietnia. (K. B.). Z Paryża do­

noszą: Rząd rumuński ofieyatnie donosi o okupacyl 
Transylwanii przez wojska rumuńskie, a to sto­

sownie do uchwały konferencyi w W ersalu dla 
zabezpieczenia tamtejszej ludności przed ucis­
kiem za ,strony W ęgrów.

W ojska rumuńskie osiągnęły Cisę.
WIEDEŃ. 22 kwietnia. (K. B.). Nadeszły tu o- 

statnio komunikaty węgierskiego biura korespon­
dencyjnego, -stwierdzają, że Rumuni znajdują się 
już w  oddaleniu 100 kim ha wschód od Cisy. 
Rówftleż i > /  ub. niedzielę zdobyły sobie wojska 
rumuńskie przejście prztiz góry i można przyjąć, 
<iż udało się im już osiągnąć Cisę, nad którą w  
każdym razie nastąpi chwilowe zatrzymanie się,

Attitrya obsadza granicę węgierską.
WIENER NEUSTADT. 22 kwietnia. (K. B.)<, 

Tutejsza komenda żandarm eryi wydała dziś te­
legraficzny rozkaz obsadzenia węgierskiej grani­
cy, by wstrzymać uciekających żołnierzy z w ę­
gierskiej czerwonej gw ar dyl i ich rozbroić. Gra­
nica węg. jest silnym kordonem obsadzona.

J l i u l i w .  do don. mtaie tu a a f
(Epizod z walk o Lidę),

W alk a  o Lidę wrze. Szalenie prze naprzód 
eo lsk i żołnierz. Garścią rzuca się n a  bolszewi­
ckie fa le : ch ło n ą  go, ale  pochłonąć nie zdołają . 
Zalewają go jednak , ch ron ić  się m usi. Artyle- 
Tzysta polski cofa się. Rozpacz, cien klęski m i­
gnął. Nagie b łysk  i grom  słow a Naczelnego wo- 

P iłsudski p łom iennym  w yrzutem  zjawia 
się przed działam i i groźniejsze od  ich pocisków 
rzuca zak lęc ie : „Idźcie ch ło p cy  do dom u. zosta­
nę tu  sam  t“ Milczenie przerażenia, w stydu i 
p ło m ie ń . pójdziemy, ale naprzód. Poszli rozbili 
p iersiam i falę. L ida zdobyta,

Uznanie za zdobycie Wilna*
W arszaw a. (Pat.). Po wzięciu W ilna gen 

Szeptycki, dow ódca fro n tu  litewsko-bialoruskiego 
w ydał do w szystkich oddziałów  frontow ych 
rozkaz, w7 którym  w yraża dowódcom  fron tu  za- 
niem ieóskiego i fro n tu  rzeki Szczary jenerałom  
Listow skiem u i M okrzeckiemu, szefowi swego 
M a b u  kapitanow i Berkowiczowi oraz wszystkim 
dowódcom i żołn,erzom  za świetne w ykonanie 
operacyi — cześć i podziękowanie.

1f to l-go łaja Winią Ml pnij we fiantji.
,  s s s  s r s s  « r : | s s r s s  e r u s s i s
thw ała paryskich robotników, by z dniem, 1

Komunikat węgierski.
' BUDAPESZT. 22 kwietnia. (K. B.). Rumuni pro­
wadzili w  dalszym ciągu dnia 20 kwietnia ataki 
na wszystkich frontach. W  ogólnem położeniu 
nie zaszła żadna poważniejsza zmiana. Ciągle b ar­
dziej koncentrują się nasze posiłki, zabezpieczane 
p rzedn im i strażami, obozującemi w  okolicy Ma- 
teszsaka i Michalisalwa.

Poślini I j i i  la l lais®.
Lwów, 24 kwietnia.

Historyczne wypadki, jakie przyniosły nam dni 
iostatnie:*odzyskanie W ilna, zwycięstwo pod Lwo­
wem i how rót wojsk Hallera do Polski, odbiły 
isię . żywem echem na wczorajszem posiedzeniu 
Rady nt. Lwowa. Klub radnych socyalistów zło­
żył wobec tych wydarzeń znamienne oświadcze­
nie, 'którego wysłuchano w  niezwykłem skupie­
niu.

Na wstępie, po krótkiem przemówieniu prez. 
Neumanna, pośwlęconem pamięci ś. p. r. Salskie­
go, odczytano telegram, z wyrazami podziwu i 
wdzięczności dla bohaterskiego Lwowa od mie­
szczaństwa poznańskiego, następnie zaś serdeczną 
depeszę min. wojny gen. Leśniewskiego, prze­
słaną Lwowowi z  okazyi świąt, oraz odpowiedz
m. Lwowa. . . .

Imieniem wszyćtkich stronnictw  w Radzie zło­
żył r. Próchnicki

rezolucyę,
stwierdzającą ponownie z  naciskiem praw a Pol 

asM  do jej ziem, których1 los rozstrzyga się obec 
nie na konferencyi pokojowej w  Paryżu. Rezo 
lucya żąda oddania Polsce całego W . Ks. Poznań 
sklego i całych Prus Królewskich wraz z m. 
Gdańskiem, przyłączenia Spiżu, Orawy i 'polskich 
części komitatu trenczyńśkiego. Stwierdza tez, że

pokoju, któryby nam te ziemie odbierał, nie uzna­
my nigdy za trwały i, że wszelkiemi siłami c a ­
łego narodu walczyć będziemy o ich odzyskanie, 

Rezolucyę powyższą uchwalono jednomyślnie, 
wśród żywych oklasków.

Oświadczenie klubu P. P. S.
W yraziwszy głęboką radość wobec faktu zje* 

umoczę ma żołnierza polskiego na wolnej zietnS 
polskiej, I odzyskania własńerai siłami stolicy Li­
twy, to  w. r. Szczyrek określił stanowisko Polskiej 
Partyi Socyalistyczńej w  doniosłej chwili zwycię­
stwa polskich oddziałów nad wojskiem bolsze­
wików. Radosne powitanie tego faktu przez so­
cyalistów polskich podkreśla najlepiej dyametral- 
ną różnicę między tymi kierunkami. Powinno to 
być dla wszystkich dowodem, że robotnik polski 
nie szuka wyjścia w bolszewizmie. Robotnik ten, 
zorganizowany w  P. P. S., wysunął jako pierwszy 
cel: odzyskanie wolnej, zjednoczonej, niepodle- 
płej Polski, jednakże nie wolno narodowi zapo­
minać, że żywotne postulaty ludu pracującego 
muszą być spełnionymi.

Kierownictwo akcyą zdobycia W ilna na bol­
szewikach rosyjskich przez Naczelnika .Państw a, 
Piłsudskiego, m a polityczne znaczenie i zadaje 
kłam zarzutom, jakoby Piłsudski był słabym wobec 
bolszewizmu.

Mówca przedkłada zebranym, hucznymi okla­
skami powitaną, następującą rezolucyę do u- 
chw ały:

u l ,  A I c a . d , « m i o l Ł a  8

K O BIETA w arszaw skiej: H aliny Bruczówny, A nny Beiiny, Kazimiei-za Junoszy-Stępowskiego, 
Józefa W ęgrzyna. -  Rzecz dzieję się w W arszaw ie i Genewie.. — Z nakom ita gra
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.Bohaterską postawą żołnierza polskiego 
, oswobodzony, i [(miejmy nadzieję) na zawsze 

już wolny od bezpośrednich działań wojen- 
• i nych kresowy Lwów wita z radością wieść 

o oswobodzeniu Wilna. Cztery stolice Polski: 
• Poznań. ; Kraków. Wilno i Lwów .objęte, zo- 
‘ sjąłv * ^rabićami państwa polskiego,- zakresie*
' ~ C ^ ^ ^ c h , r a  rvr.llnenii1 własnym żołnierza i społeczeństwa pol­

skiego wysiłkiem.
Fakt ten radosny i, doniosły- wit.9, %, entu- 

/.ytizpteni., repre^ętitacjya miksfą, przesyła Na-: 
dzetnetnti. tk>w(xtztwv wyraży uzrtahta i  ' hoł­
du 'mieszkańców W ilpf wita jako obywatelii 
państwa póiśkiego. Wita równocześnie doko­
nane przez przyjazd gen: Wdilferai zjedtiocżeńie 
wojsk polskich na polskiej ziemi4‘

Dhigi (jak zazwyczaj) szereg
wmojków nagłych,

; tafcie nastąpiły zkolei, m ów  wypełnił niemal całą 
sesye.

R. Dr. PDek, przedstawiając niesłychanie wzmo 
żonę szerzenie się gruźlicy w naszem mieście, 
prm ikłada prośbę Tow. W alki z gruźlicą o sub­
w encję lub udzielenie Tow bezpłatnego pomia- 
śKętęnia. Sprawę przekazano do załatwienia m a­
gistratowi.

Protest przeciwko przenoszeniu się, choćby 
częściowemu, ł^rzędów państwowych, władz i In- 
^ t u c y i  na zachód; wniósł r. TłM lie wzywając 
pnsłów lwów. oraz prazydyum do poczynienia 
limitów, by temu zapobiedz. Wniosek uchwalono.

Sprawę budowy kanalii W isła—Dniestr, celem 
ekonomicznego podniesienia .Lwowa i wschodniej 
części- kraju, poruszył r. Wereszczyński, żądając 
xy- tym kierunku zmiany projektu ministerstwa ro- 
>yó! publicznych. Wniosek ten również zyskał a- 
om baię Rady.

Po kilku niezbyt fortunnych interpelacjach r. 
Dr. Bryły ea  do przydziału nafty oraz sprzedaży 
artykułów spożywczych, towarzysze nasi znów 
podnieśli spraw ę nadużyć, popełnianych przy po­
ciąganiu ludności do świadczeń wojennych.

Wywiązała się dłuższa dyskusya, w której za­
bierali głos r. tow. (Hański (interpelacya), r. So­
kal, r. tow Szczyrek, przytaczając przykłady nad- 

^ ż y ó  i zaznaczając, że sprawa t a . bezwarunkowo 
m usi być odpowiednio- uregulowana, r. Florsch, 
broniąc dotychczasowego systemu (!), wreszcie 
prez. Neumaun, który w swem wyjaśnieniu nie 
rjał zadowalającej odpowiedzi, obiecał jednak 
W różyć kroki w‘ tej sprawie.

Z porządku dziennego załatwiono pomyślnie 
sprawę przyznania funkcy onaryuszom magistra- 

-lu dodatku obłężniczego (ref. r- Lewicki) i sze­
reg innych spraw miejskich. Sprawę dodatku dro- 
żyżnianego dla robotników; i  funkcyonaryusz> za- 

. W d ó w  przemysł owy d i w myśl rozp. Komisy i 
Rządzącej z 5 lutego 1919 uchwalono, na wniosek 
tow. r. Mareckiego odesłać do sekcyi II. z  za- 
-strzeżeniem załatwiania tej sprawy do tygodnia.

oddział karabinów  m aszynowych. I znów ple 
chota, dzielny, nieugięty pu łk  4 ty, pu łk  5-ty, 
poprzedzane orkiestrą. Towarzysze bron i niosą 
wieńce kwieciste.

Suną zwolna arm aty , całe w zwojach z ga­
łęzi sosnowych plecionych, czwórką koni zaprzę­
żone, ciężkie, uroczyste.

Na lćwecie tonącej w zieleni, tru m n a  ko­
m endanta odcinka, za n ią trzynaście białych 
trum,ien żołnierskich, przez kapelanów7 wiedzio-

ib granice rai.

Ża nim i wódz generał Jędrzejewski z grónćm 
oficerów., trzecia orkiestra i znów równe, dziel­
ne oddziały piechoty polskiej. Nowe m ogiły że­
gnała salw a honorow a i wzruszenie serdeczne 
ludności zespolonej gorącem uczuciem ze swymi 
obrońcam i. (m • A.)

W IE DEŃ. (Pat.). Biuro korespondencyjne 
donosi z P aryża: Jak  „Jo u rn a l” podaje, Komi-
sya do spraw  polskich rozpatryw ała projekt
Komitetu w sprawie oznaczenia wschodniej gra­
nicy Polski. Projekt ten przyznaje Polsce Brześć

linia miasta.

litewski. Kowel i linię Bugu: Komisya projekt
ten zaaprobowała.

Komunikat sztabu generalnego:

Lwów, 24 kwietnia.
Nieprzyjaciel ostrzeliwał m iasto nocą ze śro­

dy na czwartek i w ubiegły dzień w godzinach 
południowym i, wyrządzając tem szkody mate- 
ryalne w dom ostwach. Ofiar w m ieszkańcach 
ostatniego dnia narazić niestwierdzono.

S traty, w ynikłe ze zniszczenia ruchomości 
w m ieszkaniach, są dotychczas w mieście zna­
czne. Jako  ilustracya, niech posłuży fakt jeden. 
Przed k ilkom a dniam i w padł g ranat do m ie­
szkania p. M. Sperlinga i zniszczył urządzenie 
wartości 5.145 koron.

Dodamy, że należałoby uczynić odpowiednią 
statystykę, z którejby prasa m ogła korzystać w 
szerszym, niż dotychczas zakresie.

*
W ub. dniu przywieziono do szpitala po­

wszechnego następujące o so b y :
l :  Karolinę Parynówną, liczącą la t 21, z 

Glinnej Nawaryi, ranioną odłam kiem  szrapnela 
w plecy.

2. Katarynę Kowalową, liczącą lat 25, z Por- 
szny, ran ioną odłam kam i granatu  w głowę, 
prawą rękę i nogę.

«°>. Wasyla Gnidę, liczącego lat 12, z W innik, 
ranionego kulą karabinow ą w  praw ą nogę.

4) Józefa Spela, liczącego la t 11, z Klepa- 
rowa, który przez nieostrożność zran ił się kulą 
karab inow ą w praw ą nogę.

Według urzędowej statystyki przewieziono 
w dniu  23 kw ietnia br. do szpitala Politechni­
ka 1 osobę cyw ilną ran n ą , do szpitala załogi 
zaś 7 osób cyw ilnych rannych  od granatów  
ukraińskich.

z dn ia 23-go kw ietnia 1919.
Front galicyjski: Na całym  froncie spokój. 
Front wołyński: S tarć bojowych nie było. 
Front litewsko-białoruski Nasze oddziały za­

jęły  Olkieniki. Poza tem  spokój.
W  zastępstwie szefa sztabu gen.: 

H a lle r , pułkow nik.

Zgromadzenia*
XV. KONGRES P. P. S. W e środę o godzi­

nie 12 w południe w sali Związku Stów. rob. 
w Krakowie, rozpoczął obrady XV. Kongres V .  
P. S. b. Królestwa. Zjazd obesłany jest liczbie; 
w obradach bowiem bierze udział ponad  140 
delegatów'

Przed zagajeniem obrad  chór robotniczy »Lu- 
tn i“ odśpiewał pieśni pow italne pod batu tą  
prof. Ludwiga.

W  im ieniu centralnego kom itetu robotnicze­
go otworzył Zjazd tow. Ziemięcki.

Mówca podnosi, że o«ł atni zjazd odbyw ał się 
jeszcze wr w arunkach  konspiracyjnych.

Dalsza działalność party i odbyw ała się już 
pod znakiem  rządu ludowego i Sejmu. Party  a 
jest obecnie przodowniczką całego ruchu  robo­
tniczego w Polsce. Dlatego obrady nasze są do­
niosłe a w yniki ich muszą odpowiedzieć posta­
wionym zadaniom.

Do prezydyum  honorowego powołano tt. Mi- 
siołka i Biniszkiewicza.

Prezydyum  składa się z t t . : Barlickiego, P n ­
iak a  i Uziębły; sekretarzują tt. Ławkowicz i 
Zarębina.

Czternastu z  kresowej straży padło znów, 
,;ak kam ienie rzucone na szaniec" .. Czternaście 
rum ień skrom nych przyj?**1 wczoraj na sen 

sieczny  męczeńska ziem ia lwowska.
Olbrzym ie rzesze wzruszonej ludności tow a­

rzyszyły sm utnem u obrzędowi, który przybrał
-nponujący charak ter. e _ _ .

Na przedzie postępowały oddziały kawaleryi 
iroczyście gałązkam i sośniny przybrane. Ułam  
kiarscy, z szablam i wyciągniętem u Głuchy oa- 
>os b ęb n a  ponuro uderzał o m ury  m iasta, a 

O rk iestra  p u łku  lwowskiego przepięknie wyko­
nanym i m arszam i żałobnym i żegnała poraź o- 
jfatń i bohatersk ich  towarzyszy.

Powiewa sztandar pułkow y Na czele kom- 
nanii honorowej kroczy siwy m&jor Baczyński.

Dalej kom pania szturm ow a w stalowych 
hełm ach, oddziały piechoty, pułki poznańskie 
i t  sztandarem  świeżym z orłem  legionowym, 
żołnierze prezentujący się świetnie, wyekwipo­
w ani doskonale, maszerują sekeyami. Za m m i

t
M ieczysław  Dębicki

tow. sztuki drukarskiej, członek slow. „Ognisko*, 
żołnierz Wojsk Polskich, odznaczony krzyżem 

Obrony Lwowa
zamordowany wybuchem granatu gazowego w dniu 

23 kwietnia br., zmarł w 33 roku życia.
Obrzęd pogrzebowy odbędzie się w piątek, 

dnia 25 kwietnia br., o godzinie 6 wieczorem 
z kaplicy anatomii przy ul. Piekarskiej na cmen­
tarz Łyczakowski.

v| NADESŁANE.
Za rubrykę tę redakcja nie odpowiada.

R estau racy a  i H otel „BRISTOL1
ulica Karola Ludwika I. 21

s o s ta ty  p o n o w n iL® o tw a r te .  279—3

JYowing z  dnia.
Nie-

Lwów, 25 kwietnia.

REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO:
W piątek, dnia 25 kwietnia o godz. 6 wiecz. , 

bieski lis“, komedya w 3 aktach Fr. Herczega.
W sobotę, dnia 26. kwietnia o godz. 6 wieczorem 

,Laika“, operetka w 4 aktach Andrana.

REPERTUAR TEATRU WODEWILOWEGO:
W piątek, d. 25 kwietnia o godz. 630 wieczorem 

Żyd w beczce*, wodewil w 1 akci-; „Poeta i piekarz , 
dyalog humorystyczny; „Kawaler z fiołkami®, operetka 
w 1 akcie.

NA SIEROTY WOJENNE P. S. ARGASIŃSKA- 
CHOYNOWSKA, znakom ita artystka operowa i 
pieśniarka w ystąpi z w łasnym  koncertem jw  nie­
dzielę dnia 27. bm., celem ulżenia niedoli nie­
szczęśliwym sierotom wojennym, które znalazły 
przytułek w bursie im. Boberskiej.

Program  ułożony z w ytw ornym  sm akiem  a r­
tystycznym  obejmuje stare pieśnie włoskie Per- 
golesego i Cassiniego. pieśnie francuskie Dc- 
bussyego i rosyjskie R achm aninow a. Uzupełni go 
gra na  fortepianie p. F. Listowskiej, młodziutkiej 
pianistki, której debiut spotkał się z najlepszemi 
pochw ałam i prasy lwowskiej.

teatr twietlay
:herłżczyzoy APOLLO Od czwartku 

dnia 24 kwietnia

nowy, przepiękny 
4 akt. dramat ze zna­

nym art. filmowym 
Harry Waldenem

U wrót śmierci

>
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Mbio „Korso“
-- p lac  akad em ick i 5. —

Od piątku 25-go kwietnia i w dni 
następne. ::

Początek punktualnie o g .  3 po poi.

R O M  H A R E M U
szampańskim humorem tryskająca komedya w 4 akt., nieschodząca z repert. zagrań, teatrów wywołująca nieustanne tmrr.e n̂$i*£b.u
FUm̂monopolowyi -  M a s k a  n i e b o s z c z y k a

Z frontów bojowych niema nie waż= p o d z i ę k o w a n i e , w p a n u
i s z e a o  A a  r in n iR s ie n m . S n ł .m n n o  werkerowi, zam ieszkałem u przy ul. Jagiellon
_  ____________,,__ „ „ .......... . . .  „ „ „  Dr. 8 . Band

niejszego do doniesienia, Sytuaeya ™ ™ e*z k *lemuA Przy u l- jag ie iioń
h e y  ym iflłU i 9  9  *• ^  sk ładam  serdeczne podziękowanie

i a u * m i za trosk liw ą opiekę i wyleczenie dziecka z cież-
URUCHOMIENIE ELEKTROW NI — ja k  ze kiej choroby. — Karol Eitelberg. 281-1

strony m iarodajnej oświadczają — za trzy  ty - —
godnie. Z akłady elektryczne są poważnie uszko- LEGITYMACYE eo odebrania w  adm inistra- 
dzone. Padło  bowiem  n a  nic przeszło 500 po- cyt „D ziennika Ludowego1': W ito łda O bm iń- 
cisków ukraińsk ich , wyrządzając 3-m ilionow ą skiego, Ant. Goleekiego, Mik. Bieleckiego, S, 
szkodę. P rzy napraw ie elektrow ni pracuje 3 0 0 ; Kaya.
m echaników  i robotników . [ W W H M B B M M H M M H H M m m h m m h h m

Z  .FUNDUSZU ZASIŁKOWEGO d la  wdów i 
Gfcs&t p o  poległych w  obronie miasta Lwowa 
żołnierzach 1 pułku strzelców lwowskich udzie- 
lito Dowództwo 1 pułku strzelców ldwowskich . . .
następujących zasiłków: Thamowej Annie 500 K, A O m u n i K a t y .
Swirskiej J ó ze fie  300 K, Puchalskiej Ludwice 300 | POSIEDZENIE KOMITETU dla rozdawnictwa za- 
kor., Crance Jadwidze 600 K, Hayder Wandzie 400 pomóg doraźnych z  funduszu 10.000 000 odbędzie się 
kor., Serbeńsłdej Katarzynie 200 K, Górskiej Annie ** PAtek, dnia 25 kwietnia 1919 o godzinie 12 w półu- 
300 K, Cholewie Maryi 400 K. Drozd Kazimierze dme’ w sa,J P°SłedzGfi komisyjnych — ratusz. Obirck, w. r 
300 K, Strzeleckiej Emilii 200 K, Pagaez Maryi ZAWODOWY i ZAPO-

m  K T  K’ PańCZak Helenie ^wiaJamFa.re iTaMego0 ^ ^ L jd ^ ^ s ^ o b ^ c ń lfp rz y ^300 K, Markowskie] Kamili 300 K, Granat T ek li. Kaźmicrzowskiej 15 (dom hotelu Asioria) Godziny tirze- 
400 K, Poetire W andzie 600 K, Razikowej Annie ddwe codziennie między 11-12 przedpof. ' 280 ‘

Popierajcie Pol. Pożyczkę Państw.!

BILETY TEATRALNE na p m d s fa  w k u te  
„K ordyanati Słow ackiego, k tó re  c<lbę#Me w 
dniu  1-go m aja o godz. ‘2 30 popołudniu , 4$  -Ib 
nabycia w  ad m in is trac ji „D ziennika L i i d ó ^ e ^ , 
przy ul. Sykstuskiej 1, 2 0 .

OGŁOSZENIA.
Dozorca kawaler 2?raz potrzebny,ma w bmrze
Mikolascba.

»“rS “ kawaler

Pajtak Herminie300 K, Grecft Józefie 400 K,
200 K.

Ogółem w ydana zasiłek 19 osobom na łączna 
k wotę 6.600 k o r
. WYSYŁKA DZIECI W  POZNAŃSKIE. Na za­

proszenie pań Miłosierdzia św. Wincentego a Pau­
lo w  Poznaniu, wysłano w  Poznańskie 108 dzie­
ci z  najfcaedńiejszydt rodzin lwowskich. Dzieci 
zabrała delegacja p o z n a n ia . Panie Miłosierdzia 
św. Wincentego- a  Paulo zwróciły się do Komi­
tetu Obywatelskiego Polek, ustępując 50 miejsc 
dzieciom zostającym pod naszą opieką z prośba 
o  zorganizowanie całej wysyłki. K. O, P. w y­
stara ł się  o  o tw arta rozkazy na wyjazd, wagony, 
badanie lekarskie, 0  ile dzieci nadają się do prze­
wiezienia, ismalec. mleko na drogę , k tóra ma trwać 
3 4 doby. Dzieci od lat 8 -1 5 , stosownie do ży- 

komitetu poznańskiego, wyjechały we śro­
dę, 9 bjrjL o godz. 3 popoł. z e  Lwowa. Umiesz­
czono je w  dw óch ogrzanych1 wagonach, osobno

. STOWARZYSZENIE PALACZY i robotników kole­
jowych będzie odbywać posiedzenie zarządu każdego 
wtorku 1 piątku przy ul Bilińskich 18 o godz. 6  wiecz.

DO ORGANIZACY! ZAWODOWYCH Wzywa się 
wszystkie organizacye zawodowe, aby wv brały towarzy­
szy, dla utrzymania porządku podczas obchodu i maia. 
Zebranie tych towarzyszy odbędzie się w przyszłym tv- 
g°dn,u- Komitet majewy.

. WYę^°WANKOWIE byłej szkoły oficerskiej w Ka­
mionce Strumiłowej turnusa 23, 24, 25 zgromadzą się
ncc^- °. 1gGdz, 4  w Uniwersytecie żołnierskim, ul. usso  mskich 11 celem porozumienia się w sprawie 
szarży oficerskiej \y wojsku polskiem. — Henryk Hor* 
Lud vig nł^ aw ^ a^s^ł> Władysław Gorzeńsk i, Jan

iedvnv yaklail nap™*y pończoch
J  M M f l U  nemi maszynami- P n t m m ,  

bielizny, bluzek, haftów. Kopernika 12, za.
m t

Firma P. Kuczyńska yr$82jSŁ :
dostawy mleka, masła, jaj i jarzyn. Wiadomo^ fg&feźe.

Buchalterki ptynowanei potrzebuje- z a m  W §~
" ł l ł  kszy zakład przemyłoś y  u e  LSb- 

wre. Zgłoszęma hstowne do administraeyi % m. zZq& :  < 
przemysłowy” za okazaniem kwitu iosefatowego.. p jm .

S lliS am ia P fma. 2? przyjmuje czeladzi, p tó m r u -  y i M j g i m o  ków 1 chłopaków do nauki, t V - 2

Panienki P?SSB̂  pracownia sukien
1 O l iw ie n i  uj. Królowej Jadwigi t  22. n  p k & Ł  m  
nek, drzwi nr. 3. '^72 3

Kursa kaligrafii i stenografii
w p M M r eo ^ i ao y 3 *  \ m

Ogłoszenia J/lagisłraiu.
CHLEB. Od dnia 27 kwietnia hm. sprzedawać 

oęaą na. kartki chlebowe odcinek oznaczony Nr. 
2 miejskje, rejonowe i konsumy chleb

ń z i e w a ^ k i  ^ b o o  dilopcy, wątlejsze* zaś w j trzecich m ą k T ^ ^ ^  ^  ̂
kl8Sy  W  w a^onach' na dworcu do- P» cenie 2.70 kor. oraz na kartki rnączn^odcineS  

S  ^ ^ vP^ g°?OWany panie Poznań- oznaczony Nr. 2 po ćwierć kg mąki Małej a m -
*  1 ^transport prowadzony p rze z  p. por, | rykańskiej na kartkę po cenie 4.30 za 1 kg nrócz 
Korzeniewsktego, składał się z 8  pań, oficerów kosztów opakowania. V
i 40 żołnierzy.

Towarzystwo Pań Miłosierdzia wysłało 46 dzie­
ci, K. O. P. z  Ochronką Związku Dziewcząt 55. 
Zjednoczenie Tow. Chirześc. 8 .

Uważamy sobie za miły obowiązek podzięko­
wać Komendzie miasta, Komendzie etapowej i 
Komendzie dworca za wszystkie ułatwienia. P. 
prezydentowi Neumanowi za udzielenie mleka i 
snialcu, p. Dr. Stadhiewiczowi za zbadanie 150 
dziseł, p. Dobrzytiaełnu za  odstawienie dwoma 
av . j  iłami ciężar o  wem i dzieci na dworzec.

V* ostatniej chwili dowiadujemy się, że dzieci 
dojechały szczęśliwie.

K u n d li Obywatelski Polek.

POGRZEB 10 OFIAR, zam ordow anych wy­
buchem  g ran a tu  gazowego, a m ian o w ic ie : 
O iim p ;i Dębickiej, dw óch jej sy n ó w ; Mieczy­
sław a 1 Sędzim ira oraz Antoniego W róblew ­
skiego, m ajstra  m urarskiego, żony jego Maryi 
1 5 ich dzieci — odbędzie się d z iś , ' w  piątek, 
dnia 2 o kw ietnia br. o  godz. 6  popoł. z " ka­
plicy anatom ii przy ul. Piekarskiej na cm entarz 
Łyczakowski.

SPRZEDAŻ DRZEWA. W  dniu  25 bm . roz­
pocznie się sprzedaż 42.600 kg. drzew a opało­
wego w  składzie W eissa r. Raw era pray ulicy 
Jasnej 5 oraz 20.000 kg w składzie Lem perta 
przy ul. Dekerfa 7, pod nadzorem  MSO.

n a f t a  NAA MIESIĄC KWIECIEŃ. ‘Magistral 
podaje do wiadomości, że sprzedaż nafty na nie- 
zrealizowane dotychczas kupony kart m ieszka­
niowych oraz na oświetlanie klatek schodowych 
na miesiąc kwiecień w ra c ji po 2  litry na kupony 
kart rękodzielniczych po 4  litry, rozpocznie s»e 
w sklepach rejonowych z dniem 26 kwietnia 1919 
w  cenie 1 K 20 h za litr.

Właściciele gospodarstw domowych, pozbawio­
nych światła z powodu braku prądu elektrycznego 
oraz właściciele realności, pozbawionych w klat­
ce schodowej światła z  tego samego powodu, m o­
gą zgłaszać się od  dnia 26 kwietnia br., w  biurach 
okręgowych, gdzie otrzymają przekazy na na­
ftę w  ra c j i  po 2 litry.

kierownicy zakładów i instytucji zgłoszą
26 kw>etma to. w  17 B. Departamencie Magtu 

kw todeń’d,ęCia przekazów naft<>wydi na miesiąc

Nasiona warzywne'
wy (terowej jakości sprzedaje

Lambert i Krzysiak
UL Fełtleros&iegii I. ?. 2̂ tś

Zakład dentystycxaa-łecba»«ai

Zygmunta Pekelmania
o tw a r ty

W ykonuje wszelkie roboty w edług «m u ­
s z y c h  systemów

Łroftro, Kazimierzumstia n,
•sm ±

ib h  m m  p i n
Senzacyjna broszura r,a czasie 2B 

Ctfta 8 0  hal. — Do nabycia w księgami:

Z. BORNEGO, Lwów, g[ ijjij | |  $

Ołmarcle K in a  L ew  mltrótce nasłani
. ***** ------ ---- ^  ' ' ...... ..................  .....  ..... .............

A. Q*)dxnano we Lwow4et Syksteil^j


